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Mari Swaruu : Witajcie, jestem Mari Swaruu. Oto kilka dodatkowych komentarzy, które chcę 
jeszcze dodać do mojego filmu o tym, dlaczego nikt nie może uciec z Matrixa.  
  
Wiem, że podstawowa koncepcja Matrixa odnosi się do całej ziemskiej rzeczywistości jako 
pewnego rodzaju cyfrowej lub komputerowej projekcji emanującej z Księżyca, jak wielu opisywało 
to przede mną, i podobnie jak przedstawiono to w serii filmów „Matrix”. 
Ale chociaż jest wiele prawdy w cyfrowej części egzystencji, cyfrowej, jako że wszystko ma 
wartość liczbową lub symulację - jak opisują to niektórzy teoretycy na Ziemi - podobieństwo  
do filmu „Matrix” polega głównie na tym, że wszystko, co jest materią jest również energią, 
ponieważ są one tym samym, a wszystko, każda cząsteczka i każda odrobina energii ma wartość 
liczbową, i matematyczny związek ze wszystkimi innymi cząstkami wokół siebie. Do tego stopnia, 
że materia i energia mogą być manipulowane przez wiele gwiezdnych ras przy użyciu bardzo 
zaawansowanej technologii, tak, jak opisałam to w filmie „Świadomość, jedność, grawitacja  
i numeryczny wszechświat”.  
 
Ale oprócz tego ścisłego i dosłownie numerycznego Wszechświata - to, o czym teraz konkretnie 
mówię to cały świat lub wszechświat, który tworzy lub manifestuje dla siebie nasza istota,  
za pomocą swojego postrzegania, świadomości, i umów percepcyjnych, które zawarła z innymi, 
podobnymi sobie istotami. 
 
Mam na myśli wszechświat, świat lub środowisko, którego każda czująca istota doświadcza tak, 
jakby była w nim zanurzona, ponieważ to umysł tej czującej istoty tworzy wszystko na zewnątrz 
niej jako bezpośrednie odzwierciedlenie jej mentalności.  
Mówiąc prościej, to co ja nazywam Matrixem - to ten świat, który tworzą nasze umysły,  
a nie dosłowny numeryczny Wszechświat, chociaż są one - i zawsze będą - ze sobą powiązane. 
 
Każda czująca istota może interpretować to, co postrzega jako otaczający ją świat, wykorzystując 
jedynie to, czego nauczyła się już wcześniej, używając swojego umysłu, który interpretuje 
wszystko wokół siebie, i nadaje temu wartość w zależności od tego kim jest dana istota. Używając 
starego przykładu: proste krzesło dla człowieka jest meblem do siedzenia, dla kota legowiskiem, 
dla termita pokarmem, a dla mrówki górą.  
 
Tak więc Matrix o którym mówię to ten, który wszyscy tworzymy za pomocą wspólnych wartości  
i interpretacji, na które umówiliśmy się razem z innymi istotami dzielącymi ten sam świat, w którym 
się znajdujemy. 
 
Ale każda czująca istota stworzy swój unikalny i niepowtarzalny świat, chociaż może on mieć 
wiele podobieństw do tych, które tworzą dla siebie inni otaczający ją ludzie. A to dlatego, że każda 
czująca istota ma swój unikalny punkt uwagi, i nie może być dwóch jednostek o tym samym 
sposobie postrzegania, interpretowania i manifestowania otaczającego ją świata.  
Każda istota ze swoim unikalnym punktem uwagi, wszystkimi interpretacjami i osobistym 
sposobem postrzegania swojego środowiska i otaczającego ją świata - będzie określać czym i kim 
jest, tworząc wszystko, na czym opiera się jej Ego-ja, tworząc w ten sposób swoją tożsamość. 
A ponieważ tożsamość tworzona jest przez doświadczenie czującej istoty - wszystkie jej wartości, 
mentalność i osobowość utworzą system jej osobistego Matrixa. I to do tego właśnie Matrixa 
odnoszę się w moim poprzednim filmie, a nie do tego numerycznego. 
 
A ponieważ każda istota jest swoim osobistym Matrixem, niezależnie od tego, że może dzielić 
większość tego, co ją definiuje z innymi podobnymi jej istotami poprzez umowy percepcyjne -  
to ten swój osobisty Matrix będzie ona zabierać ze sobą gdziekolwiek się uda. A wraz z tym 



zawsze będzie interpretowała swoje otoczenie za pomocą soczewki percepcyjnej uformowanej  
ze wszystkich swoich wartości, które w pierwszej kolejności ukształtowały jej własną tożsamość 
Ego. 
 
Powodem, dla którego powiedziałam, że nikt nie może uciec od Matrixa jest to, że każda czująca 
istota jest swoim własnym Matrixem - nie może więc uciec od samej siebie. Zawsze zabierze  
ze sobą swój Matrix, dokądkolwiek się uda. 
 
Jest to bardzo ważny powód, dla którego Galaktyczna Federacja nie może po prostu uwolnić ludzi 
z Ziemi i pozwolić im swobodnie wędrować po Galaktyce, ponieważ wyeksportowaliby oni 
wszystkie swoje niezbyt zaawansowane wartości, gdziekolwiek by się udali. Spójrzmy prawdzie  
w oczy: większość ludzi na Ziemi po prostu nie jest gotowa do życia międzygwiezdnego. Są oni 
pełni paskudnych złych nawyków, i nie muszę ich wyliczać, ponieważ znacie je bardzo dobrze. 
 
Chociaż istnieje wiele elementów wspólnych dla wszystkich ludzkich lub liryjskich cywilizacji  
w całej Galaktyce, to ziemska cywilizacja i kultura są unikalne dla tej planety, a ponieważ wiele 
rzeczy po prostu nie jest tu zbyt dobrych, delikatnie mówiąc, to powinny one pozostać tam, gdzie 
są. 
Ale mówię tutaj o nieeksportowaniu ziemskiego Matrixa, i tego wszystkiego, co go definiuje.  
Nie mówię tu o pojedynczych ludziach, którzy są więcej niż gotowi by stać się międzygwiezdnymi, 
ze wszystkim, co to ze sobą niesie. Ci ludzie, głównie Gwiezdne Nasiona, są postrzegani jako 
przewodnicy dla reszty populacji, po prostu dlatego, że ich wartości i etyka są o wiele bardziej 
zaawansowane niż reszty społeczeństwa. 
 
I są oni postrzegani jako przewodnicy z wyższych planów egzystencji, ze sfer eterycznych,  
a nie tylko z poziomu fizycznej Federacji. Mówi się, że ci przewodnicy są na Ziemi z własnego 
wyboru, po prostu dlatego, że chcą pomóc innym mniej zaawansowanym duszom, ponieważ sami 
są już zaawansowani w swojej podróży duszy, i znają drogę. 
 
Problem polega na tym, że chociaż niektóre ograniczenia Federacji mogą być logiczne,  
na przykład te, które mają na celu zatrzymanie najgorszej części ludzkości na Ziemi, dopóki  
nie rozwinie się ona samodzielnie - to te federacyjne ograniczenia nałożone są również  
na tę znacznie bardziej zaawansowaną grupę dusz, w bardzo niesprawiedliwy i nieetyczny 
sposób. 
 
Federacja usprawiedliwia się mówiąc, że dusze te wiedziały co robią decydując się na inkarnację 
na Ziemi. Ale czyniąc to - ignoruje potrzebę tych dusz, aby mogły one rozwijać się i ewoluować 
bez ograniczeń i we właściwy dla siebie sposób - ponieważ ograniczenia te zrównują je z resztą 
populacji, podczas gdy w rzeczywistości nie można ich traktować jako przeciętnych, ponieważ ich 
etyka i wartości są o wiele bardziej zaawansowane.  
 
I wiele z tych zaawansowanych dusz może mieć już dość życia na Ziemi, i może chcieć już wrócić 
do swojej gwiezdnej rodziny. Ale federacyjne ograniczenia trzymają je na Ziemi jak w więzieniu, 
bardzo nieuczciwie, ponieważ większość z nich skazana jest na dokończenie tam swojej 
inkarnacji, zanim będą mogły wrócić do swoich gwiezdnych rodzin. 
 
Wracając jednak do tego, dlaczego nikt nie może uciec od Matrixa - miałam na myśli to,  
że nikt nie może uciec od swojego osobistego Matrixa, ponieważ sam jest tym swoim osobistym 
Matrixem.  
 
Ale można również postrzegać to jako bardzo dobrą rzecz, ponieważ oznacza to, że każda 
czująca istota ma pełną kontrolę nad swoim światem, nad swoim Matrixem. Ponieważ, mimo  
iż nigdy nie będzie mogła uciec od tego osobistego Matrixa, to to co może zrobić - to ewoluować, 
aby tworzyć znacznie lepszy osobisty Matrix, i to nie tylko w następnym życiu, ale już od teraz,  
i podczas obecnej inkarnacji. 



 
Wszystko, co każda czująca istota musi robić - to pracować nad sobą, nad rozwijaniem  
i kształtowaniem swojej duszy - a wraz z tym świat który wokół siebie postrzega, będzie również 
odpowiednio się zmieniał. Ponieważ wszystko, co postrzega ona jako zewnętrzne w stosunku  
do swojego Ego-Ja, w rzeczywistości jest tylko lustrzaną kreacją, odbiciem tego, kim ta dusza 
naprawdę jest. 
 
I to właśnie jest prawdziwa droga ucieczki z Matrixa - ewoluowanie poza Ego, jednak nigdy 
poprzez odrzucenie go, lecz włączając i asymilując je jako część tego, kim się jest. Nie jako to, 
kim się jest, ale jako tego część, ponieważ jest się czymś znacznie większym. A wiele z tego  
Ego-ja i tak rozpuszcza się, gdy dusza znajduje się na wyższych poziomach egzystencji,  
w sferach eterycznych, ponieważ są one o wiele bliżej Źródła. 
 
Jednak nawet tam muszą istnieć pewnego rodzaju porozumienia percepcyjne, nawet jeśli są one 
niezwykle zaawansowane w porównaniu z umowami percepcyjnymi które mamy i dzielimy tutaj,  
w niższych, fizycznych sferach egzystencji. I tamte również można uznać za formę Matrixa. 
 
Tak czy inaczej - nie możemy uciec od siebie, od tego kim jesteśmy, ale możemy się rozwijać,  
aby móc stworzyć lepszy Matrix, tak osobisty jak i zbiorowy. A to, jeśli chodzi o ucieczkę  
z Matrixa, może być już wystarczająco dobre. 
 
Dziękuję za obejrzenie mojego filmu. Dbajcie o siebie i bądźcie mądrzy. 
Do zobaczenia następnym razem.  
 
Z wielką miłością, 
Mari Swaruu 
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